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Nr. 207. 


Lwów, dnia 24. sierpnia. 


- Upłynął już termin reklamacyjny co do spisu wybor- 
ców do izby handlowej we Lwowie i spodziewać się na- 
leży, że wkrótce rozpisane będą wybory do niej. Zwracamy 
na nie uwagę uprawnionych, gdyż prócz tego, że przemy- 
słowcy i kupcy opłacać muszą dodatki na wydatki tej insty- 
tucyi, takowa i z naszego stanowiska ma pewną doniosłość. 
Nie przyznajemy jej bowiem żadnej wagi pod względem czyn- 
ności jej doradczej, bo mimo jej najlepszych chęci (czego nie 
możemy jej odmówić) ostatecznie ministerstwo rozstrzyga jak 
mu się podoba. Pod względem jednak utylitarnym izba han- 
dłowa oddziaływa na nasze handlowe stosunki, gdyż z jej łona 
wychodzą cenzorowie przy filii wiedeńskiego banku narodo- 
wego, a wiadomo, że to bank jedyny, który eskontuje weksle po 
najniższym procencie bo po 4, 4'/, a najwyżej po 5/,,. pôd- 
czas gdy inne, mimo konkurencji, trzymają się stale 8 do TO"). 
Obok tego izba handlowa ma także znaczenie polityczne, gdyż 
wybiera jednego posła do sejmu. “Pod tym względem nale- 
żałoby również być nieco ostrożniejszym, gdyż dokonsny osta- 
tnim razem wybór był wcale nieodpowiednim. Nikt bowiem 
mniej kwalifikował się na przedstawiciela handlu i przemysłu 
jak p. Mier. Tylko pewna zagnieżdżająca się u nas koteryj- 
ność i osobiste względy mogły doprowadzić do podobnego wy- 
boru. Byłoby to bowiem nie małą dla kupców i przemysłow- 
ców Lwowa zakałą, gdyby ci nie znaleźli pomiędzy sobą od- 
powiedniego reprezentanta. Przemysł i handel i tak stoją u 
nas na najniższym szczeblu, i potrzebują niejednej podniety; 
toć każdy przyzna, że p. Mier najmniej odpowiednią jest oso- 
bistością, aby mó ;ł wtej mierze cośkolwiek uczynić. Współ- 
właścicielstwo bowiem młynaparowegonieczyni 
jeszcze z hrabiego zdolnego przemysłowca. 

Inną sprawą, zajmującą powszechną uwagę, jest teatr 
niemiecki, który dzięki nieubłaganej konsekwencyi faktów, 
nie istnieje. W sprawie tej, jak wiadomo, odbywają się ro- 
kowania między ministrem spraw wewn. a kuratorem funda- 
cyi skarbkowskiej. Owóż kuratorya żąda jako minimam od 
rządu, aby teatr polski co, najmniej równouprawniono z tea- | 

niemieckim, to jest aby miał nie jak dziś 110, lecz po- | 
łowę dni w roku i połowę dochodów z redut. Dziś jednak, | 
w obec faktycznego stanu rzeczy, żądanie powyższe jest śmie- | 
sznem, gdyż mieszkańcy Lwowa domagają się stanowczo zu- 
pełnego zmiesienia sceny niemieckiej, która tylko jednym 
środkiem więcej jest w celach germanizacyjnych. „Ze potrze- 
ba. niemieckiej sceny dla Lwowa- nie istnieje, tego dowodem | 
cztery po sobie następujące bankructwa dyrektorów niemiec- 
kich, którzy mimo tak znacznej subwencyi, nie mogli utrzy- 
mać „niemieckiego teatru i to dla tej prostej przyczyny, że 
we Lwowie nie ma niemieckiej ludności. 

O zabawie narodowej w Sibicy koło Cieszyna donosi 
Kraj w następującym telegramie: 

„Cieszyn 22. sierpnia. Mimo deszczu przez cały dzień, 
zabawa narodowa udała się wybornie. Z Krakowa przybyło 
przeszło 160 osób — posłowie Czartoryski, Zyblikie- 
Wwicz, Trzecieski, Z powodu zakazu, na dworcu tylko 
muzyka bez mów. — Obiad w mieście — potem zebranie w 
Ogrodzie w Sibicy. Liczna deputacya Morawian w narodo- 
wych strojach. -Trybuna z hoin i kwiatów. „Tabor“ otwo- 
rzył Cięciała — mówili: notaryusz Kotula o oświacie ludu, 
włościanin szląski Stanoski, o potrzebach i wadach szkół — 
Włościanin Głajcar o żądaniach ludu pod względem urzędów, 
— Wiktor Bylicki pozdrowienie od Polaków — Hilary Fila- 
Siewicz Szlązak o stosunkach Szląska do Polski. i Czech, o po- 
trzebię przyłączenia go: do Galicyi — Zyblikiewicz, 0 brater- 
stwie i - sę rę interesów politycznych Szlązaków i Polaków 


pa i na cześć przywódzców ludu szląskiego. Odczy- 


Organ demokratyczny. 


Za ogłoszenia od wiersza 
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Reklamacye nieopieczętowane wolne są od opłaty 


SOWY W R WA W ERA OR 00 R RZ RAR, 
Środa, dnia 25. sierpnia 1869. — Ludwika Kr. (rzym.) — Maksyma Prep. (grec.) 


tano adres Krakowa dla p. Stalmacha, redaktora Gwiazdki 
i mnóstwo telegramów z Poznania, ze Lwowa. Szczepański 
zakończa wierszem okolicznościowym. Tłumy słuchają z o- 
krzykami „sława Polakom, Czechom i Morawianom*. Ze 
strony władz najsurowsze obostrzenia, w mieście załoga skon- 
sygnowana, porządek wzorowy, tańce trwają.* 


N. fr. Lloyd zaś donosi z Wiednia, że z powodu uro- 
czystego obchodu rocznicy Hussa wojsko w Pradze również 
otrzymało bardzo surowe rozkazy przygotowania się na wszel- 
kie ewentualności, w którym to celu odeszło nawet kilkaset 
cetnarów prochu do Pragi. ; 

Powyższe tendencye rządu, gdyby istotnie istniały, mu- 
sielibyśmy uważać za najnieszczęśliwszy pomysł, a przypomi- 
nając sobie rok 1848, uważalibyśmy je za zapowiedź nowej re- 
akcyi. Jak długo ludność nie daje powodu do gwałtownych 
zajść, jak długo nie przekracza granie legalnych, lecz prze- 
strzega ustaw konstytucyjnych, tak długo niechaj rzą! nie 
ucieka się do środków tak radykalnych, jak siła zbrojna 
Jest to bowiem miecz obosieczny. W roku 1848 Austrya mo- 
gła jeszcze załatwić spory swe wewnętrzne za pomocą wojska, 
dziś prawdopodobnie nie wyszłoby jej to na dobre. Dla tego 
radzilibyśmy rządowi cislitawskiemu większą oględpość we 
wystąpieniach jego przeciw opozycyi słowiańskiej. Stan oblę- 
żenia wcale jej nie poskromił, tak też nie ustąpi ona przed 
batalionami groźnie jeżącemi bagnety swe przeciw ludności. 


Wyjazd p. Possingera do Wiednia zostaje w sty- 
czności z wyborami miasta naszego. Rząd bowiem poniósłby 
okropną klęskę, gdyby pp. Gołuchowski i Ziemiałkowski nie | 
zasiadali w obecnym sejmie. Są to bowiem główni przed- | 


stawiciele rządowych myśli. Trudno bowiem, aby w razie 
nieprzejścia ich wyboru we Lwowie, tak rychło mogli oni 
być wybranymi w innych okręgach. Podobnej ewentualno- 
ści musi rząd zapobiedz—lecz jakim sposobem, na to zapewne | 
1 ministerstwo Jeszcze nieprzygotowane. Zbyt rychło ustępujący | 
panowie posłowie ufali wyborcom żydowskim iżywiołom reak- | 
cyjnym—teraz gdy przeczuwają jak dalece mogą się zawieść, | 
poszukują możliwego wyjścia z tak niemiłego położenia. 


Rząd, domniemywając się kompromisu między demokra- | 
tycznem towarzystwem a stronnictwem rezolucyonistów, widzi 
się w niebezpieczeństwie i zagrożonym w swem stanowisku 
w sejmie. Okoliczność ta powinna tem więcej oddziaływać 
na wyborców, którzy jedynie otwartem a jawnem wypowie- 
dzeniem swego politycznego przekonania, przechylić się mogą 
na stronę rządu lub narodowych dążności. Dotąd 
wyborcy nię zawiedli nigdy pokładającego w nich zaufania 
patryotów ; tego spodziewamy się po nich i teraz. 


z ——— 
Korespondencye Dziennika Iwowskiego. 
Petersburg 17. sierpnia. 


Car i rodzina carska wyruszyli w podróż — przejeżdżają 
rozległy carat z północy na południe do Krymu do Liwadyi, 
o czem—żeby więc w tej chwili mówiono i pisano w Moskwie, 
jak nie o putieszestwije cara oswoboditiela. Tam jadł 
obiad, tu pił czaj, a gdzieindziej po dobrym podwieczorku i 
zwiedzeniu żeńskoj progimnazyiraczył się udać na spoczy - 
nek, i nazajutrz z przeziębienia czuł się mocno cierpiącym, 
lecz chwała niech będzie Najwyższemu, najdroższe zdrowie 
najmiłościwszego polepszyło się. Ustęp ten: o przeziębieniu 
dosłownie wyjmujemy z jednego z dzienników moskiewskich — 
nie może nas przeto nikt pomówić o przesadę lub zdrożną 
chęć żartów z świętej dla Moskali osoby cara. 

Co dnia znajdujemy nowe projekta budowy kolei żela- 


znych, jednakże przy udzielaniu koncesyj kładzie rząd dość 


Grzechy 
Krystyny i Izabelli hiszpańskiej 


(z francuskiego) 
przez 


J. Gordona. 


(Ciągudalszy.) ; 

— Nie bój się klecho! Nie jestem nikczemnikiem , ani 
okruthym, jak wy tam w klasztorach. Wypowiedziałem wam 
wprawdzie wojnę, lecz będę ją prowadził boni 

Marino, związawszy mnicha i włożywszy mu E zło- 
żył na posłaniu, zrobionem na prędce a mchu i suchych liści, 
będących w jaskini, i wybiegł co prędzej. SER 

Nie było się co adi ść” Wypadało mu udać się do 
Madrytu, jeżeli chciał odszukać Mariettę i spotkać się ze 
swym wrogiem, któremu poprzysiągł zemstę. „Coraz lepiej 
wyświecały mu się okoliczności , coraz jaśniej rozeznawał 
matnię intryg, wymierzonych na zgubę Marietty. p 

Nieszczęśliwa istoto! czy tylko nie przybędę późno 
na twój ratunek? Myśl ta trawiła Marina. Lecz, jeżeliby nie 
zdołał jaż wybawić jej od hańby, mógł przynajmniej pomścić 
jej honor. Nie było' zatem czasu do stracenia. Zostawił tedy 
dom'swój i gospodarstwo rodzitom Marietty, zabrał gotówkę 
zebraną długą oszczędnością przeż nieboszczyka ojca, i nie' 
upłynęło trzech godzin od sceny, której byliśmy świadkami w 


pieczarze, gdy Marino był już na drodze wiodącej do 
Madrytu. 
Przed odjazdem zawiadomił przeora klasztoru listem bez 


| podpisu o położeniu nie zbyt przyjemnem jego brata Bene- 


dyktyna, na mchu spoczywającego , radząc , aby go poszedł 
wyswobodzić. 

Dostawszy się w góry, czuł się bezpiecznym; w stolicy 
zaś, jak mniemał, z łatwością ukryć się potrafi. 


IV. 
Życie na dworze czyli tajni radcy Krystyny. 


Marya Krystyna neapolitańska, córka Franciszka I., uro- 
dzona w r. 1806, miała lat 23, gdy poszła za mąż (1829) za 
króla Ferdynanda VII., liczącego wtedy 45 lat wieku. 

Jest rzeczą dowiedzioną , że książęta we wszystkich 
Czynnościach urzędowych iść zwykli za popędem własnego 
interesu; że we wszystkich sprawach publicznych trzymają 
się polityki. 

Tak samo się dzieje z ich małżeństwami. ga 

Z. tego powodu najczęściej zasiadają na tronie mażeń- 
stwa niedobrane. I czyż może być inaczej? Narzeczeni często- 
kroć nie znają się z sobą , mieszkając bardzo daleko jedno 
od drugiego — nie idzie im bowiem 0 skłonność wzajemną — 
miłość nie ma żadnego udziału „w ich związku — polityka | 
trzyma się głowy, nie setca! Książęta zupełnie inaczej: wyo- 
brażają sobie szczęście, niżeli my zwyczajni śmiertelnicy. 


Wychodzi cedziennie o godzinie Smej rano. — Namer pojedynezy kosztuje 4 centy. 


Rok III. 


trudne warunki, do rzędu tych'należy obecnie warunek przy- 
sposobienia oddzielnych wagonów do transportu wojsk w sto- 
sunkowo bardzo znacznej ilości. Nie wiem, o ile u was rząd 
austryacki zwrócił uwagę, szczególnie po ostatniej wojnie pru- 
skiej, na konieczność oswojenia i przyuczenia inżynierskiej i 
saperskiej służby wojskowej do budowy i naprawy linij ko- 
lei żelaznych, jak niemniej w razie danym zastąpienia służby 
cywilnej kolei służbą wojskową. Prusacy w ostatniej wojnie 
pokazali się pod tym względem mistrzami — to też Moskałe 
nie przeoczyli tej wyższości armii pruskiej nad moskiewską 
i wysłali do Prus jenerała ze świty carskiej, Annenkowa, który 
w towarzystwie kilku oficerów sztabu jeneralnego i inżynieryi, 
przez długi czas robił studya nad sposobem urządzenia służby 
inżynierskiej przy kolejach żelaznych w Prusiech. Po powro- 
cie do Petersburga jenerał Annenków zajmuje się obecnie 
wprowadzeniem tychże samych urządzeń militarnych w Rosyi, 
jakim miał sposobność przypatrzyć się u zaprzyjaźnionych 
z Moskwą junkrów. W tych dniach wyszło rozporządzenie 
carskie, ustanawiające wojenne komendy do dróg żelaznych — 
rozporządzeniem tem polecono  naczelnikom wojennych oktę- 
gów przysposobić odpowiednią liczbę żołnierzy, obznajomie- 
nych z rzemiosłami, stanowiącemi specyalność służby kolejo- 
wej, którzyby po dłuższej lub krótszej nauce byli w stanie 
pełnić obowiązki we wszystkich gałęziach tej służby, to jest 
być maszynisami, konduktorami, majstrami, sygnalistami itp. 
Obok tego zwrócono uwagę na oswojenie wojska z kolejami 
zelaznemi przy wsiadaniu i wysiadaniu z wagonów, pakowaniu 
amunicyi, przewożeniu transportów dział, koni, furgónów itp. 
Dla wprawienia żołnierzy, aby podczas przemarszów wsiada- 
nie to i wysiadanie odbywało się z wszelkim możliwym poś- 
piechem, a bez uszkodzenia przyborów wojennych, © nakazane 
lokować wojska wzdłuż kolei żelaznych. Przemarsze do stacyi 
kolei całemi oddziałami wojsk wykonywać z nienacka i wpra- 
wiać wojska do szybkich i niespodziewanych obrotów, tak pa 
drogach zwykłych jak i na kolejach żelaznych. 


Ciekawem jest uniesienie Ruskiego Inwalida, jakie wywo- 
łane zstało powyższem rozporządzeniem. „Już nas więcej nie 
spotka, powiada on, co nam się tak dobrze dało we znaki w 
roku 1863 w Polsce, kiedy konduktorzy i maszyniści, nale- 
żący do rewolucyjnej organizacyi w pewnym umówionym z 
z buntownikami punkcie wśród drogi, rozbiegali się na wsze 
strony, i naszych żołnierzy pozostawiali na pastwę buntowni- 
kom, albo jak się zdarzyło na jednej ze stącyj warszawsko- 
petersburgskiej drogi, że maszynista, prowadzący pociąg z 
transportem wojska i amunicyi uciekł wśród drogi z loko- 
motywą, pozostawiwszy cały pociąg na linii kolei wsród naj- 
gęstszego lasu, z którego niebawem przywitano nas rotowym 
ogniem. : 

Że dzisiejsza gorączkowa asekuracya wojenna dróg że- 
laznych nie oblicza się na ewentualność nowego powstania 
polskiego, lecz wyrachowana jest raczej na wypadek inny, a 
mianowicie na wypadek taki, do jakiego celu skierowane były 
urządzenia pruskie, nie ulega żadnej wątpliwości. Służba wo- 
jenna ruchoma przy kolejach żelaznych oddać może znakomite 
usługi jedynie podczas wojny zaczepnej w kraju nięprzyja- 
cielskim, gdy zachodzi obawa ze strony krajowej służby, że 
ta może być w zmowie z nieprzyjacielem — wewnątrz swego 
własnego kraju obawa taka istnieć nie może. 


Na drugą wojnę z Polską nie wybiera się dziś Moskwa, 
gdy dzięki Europie zamiast Polski są gubernie nadwiślańskie, 
lecz po za guberniami temi jest szmat ziemi, po który sią - 
gnąwszy, z zupełnem zaufaniem na służbie kolejowej pole- 
gaćby nie: można. Powołane się więc Ruskiego Inwalida na 
rok 1868 z okoliczności powyższych rozporządzeń, uważamy 
za nadzwyczaj ciekawy objaw, ba więcej! bo za moskiewskie 
szydło, które mimowoli z worka pruskiej nauki wygląda. 


Mężczyzni w tego rodzaju małżeństwach * nie tyle są! 
godnymi politowania , ile kobiety. Książę nie jestże na zie- 
mi więcej bóstwem od Boga samego? Wola jego jest więcej 
szanowaną od poddanych , niż prawo boże; wszystko się ko- 
rzy przed nim; krótkowidze, zaślepieni pozornym o bla- 
skiem, płakać będą z radości , jeśli mości książę zażąda od 
nich w ofierze honoru ich żon lub córek! A 

Poświęcić Życie za króla, to uchodzi jeszcze — gdyż 
można się łudzić, że król a ojczyzna, to jedno. Ale dać się 
zhańbić dla przyjemności książęcej |... , 

Nie — nic was nie tłumaczy bezwstydne panie, co po- 
święcacie waszą godność osobistą dla mrzonek ambicyi, co 
nią frymarczycie dla marnej. żądzy błyszczenia ! Jakkolwiek 
by świetne było wasze urodzenie, jakieby nie były dostojeń- 
stwa, obiecywane przez tego, któremu się sprzedajecie, nie 
mniej zostaje wam miano — nałożnicy. 

Ale i was także nic. nie tłumaczy piękne księżniczki , 
co idąc za poradą monarchy, łączycie los wasz z człowiekiem, 
któregoście miłością nie natchnęły, i który się wam przenie- 
wierza, Z ujmą waszej dobrej sławy. Jeżeli z tego owodu 
jesteście tylko nieszczęśliwemi, dotkniętemi w naea shókaje 
szych uczuciach -— świat to zrozumie, pożałuje was, lecz i 
uszanuje; ale zejdziecie jeno z drogi obowiąz u, a rzuci na 
was kamieniem 1 czeka was — pogarda. 

. A cóż teraz by powiedzieć 0 niewieście, należącej do 
llajwyzszego stanu społeczeństwa, odzianej porpurą , która 
bez względu na wszelką przyzwóitość, daje zgorszenie ludowi 
swojemu, jedynie dla dogodzenia rozpasanym swym namięt- 


SPE Yato" 


à | 
| 
PRZE 
PET WZ” OE "= <gg 


= 


a PPE yz a M m „i 


a 


„ Rłóćcie się panowie wiedeńscy centrały o mniejszą lub 
większą autonomię krajów austryąckich i wyglądajcie spokoj- 
nie, aż Annenkow przybędzie do was urządzić, służbę ko- 
lejową. 
= Móskw 


> proszona do: wzięcia udziału w wystawie wy 
robów rękod: żyeh' międzynarodowej w r. 1870 odbyć się 
mającej w*Neapolu odmówiła nadesłania swoich znakomitych | 
okazów, wymawiając się tem, że w roku przyszłym urządza. . 
podobnąż wystawę u siebie. Pragniemy temu wierzyć, choć | 
złośliwi utrzymują, że rzeczywistym powodem odmowy jest | 
niefortunne wystąpienie Moskwy na wystawie paryskiej, gdzie | 
jeżeli goście europejscy zwiedzający wystawę z ciekawością | 
tłoczyli się do oddziału moskiewskiego, to nie dlatego. podo- | 
bno, żeby było cò tam godnego widzenia, lecz że nie znany 
zapach dziegciu podniecał ciekawość. Żarty ix" boleśne do- 
cinki, jakich- nasłuchali- się tam. od: Francuzów Moskale, 'znie- 
chęciły —ich- niesłychanie do szukania w Europie pola popi- 
sów dla: swej. nieporównanej azyatyckiej parfumeryi. 
Wiadomości polityczne. 


Austrya i Węgry. Donosiliśmy już o walnem zgroma- | 
dzeniu stowarzyszeń honwedzkich. : Po ukończeniu obrad od- 
była się poufna uczta, na której prezes: Jvanka wniósł 
pierwszy toast na króla i królowę, zważając, że powołaniem hon- | 
wedów jest czuwanie nad prawem, i dla tego wychyla en kielich | 
na cześć prawnie ukoronowanego króla i królowej, tej przyja- | 
ciółki dostojnej narodu. Przemówienie to przyjęto żywemi 
oklaskami. á 

Niemniej serdecznego przyjęcia doznał toast Vida csa, 
wniesiony na zdrowie Kossutha, twórcy armii honwedów. | 
Wystósowano też do niego telegram następujący. „Ludwi- 
kowi Kossutowi, największemu synowi ojczyzny, twórcy | 
przesławnego wojska honwedów patryotyczne pozdrowienie na- | 
sze, aby używał siły i zdrowia do ponoszenia cierpień wy- | 
gnania; oby: opatrzność dozwoliła nam uściskać go na zie- | 
mi ojczystej *! 

Zgromadzenie ludowe na Chóustniku wypadło świetnie, | 
mimo niepogody. © Było: 10,000 uczestników. Mowcy Jech, 
Flicek, Haspar, Szkoła, byli ciągle przerywani przez komisa- 
rza rządowego, który po mowie Szkoły zgromadzenie rozwią- 
zał. 20 żandarmów stanęło na miejscu obrad z baghetami. 


Zwołanie sejmu czeskiego dopiero na 30 września spra- 
wiło powszechnie bardzo złe wrażenie, wszak: sejmy - krajowe 
żyją i tak tylko z okruszyn czasu pozostawionego im po po- 
siedzeniach rady państwa i delegacyj. Czyż i tu im jeszcze 
uszczerbek czynić potczeba ? 


f 


Moskwa. Kirgizy, jak donosi Prawitelstwenyi Wiest-, 
nik, całkowicie uśmierzeni zostali. « O ile wiadomość ta jest | 
pewną, trudno zaręczyć, to wszakże niezawodne , że nieszczę- 
śliwi ci długo opierać się nie mogą. Przewaga naturalnie , 
choćby ze względu na ilość , musi / zarazem być po stronie | 
Moskali , czy więc tam porządek został przywrócony, lub | 
będzie' przywróconym, jest to tylko kwestyą czasu. Tymcza- 
sem w upokorzonych okręgach Moskale zaprowadzają swe re- 
formy i wszędzie haznaczają swych czynowników, prawdzi- 
wych Kabylów, którzy i najgorzej obchodzą się z tymi ste- 
powcami i oprócz tego obdzierają ich niemiłosiernie. Fabryki 
broni w Tule, wypuszczone przed kilku laty w dzierżawę 
prywatnym przedsiębiorcom, powrócić mają znów w ręce rzą- 
du. Głównie otó napierą minister wojny. Milutyn, a ponieważ 
z końcem obecnego roku kończy się kontrakt dzierzawy, 
więc najniezawodniej Milutyn obejmie pod swój zarząd fabry- | 
kę ową broni, która przynajmniej w dwójnasób drożej produ- 
kować będzie karabiny i wszelkiego rodzaju broń, aniżeli do- 
tąd to miało miejsce. Znów dowiedzioną gdzieindziej zostało 
rzeczą iż daleko taniej produkują prywatni aniżeli rząd, Moskale | 
wszakże pojąć tego nić mogą, a raczej nie chcą, nie chcą dla 
tego, bo co prawda, rząd łatwiej okradać aniżeli przywatnych. | 
Dla tej zapewne przyczyny ultrasy pragną zawładnięcia fa- | 
bryk broni w swe ręce. 

Sławna sprawa pożaru Simbirska z r. 1865, w której | 
oprócz poszlakowanych osób, są i fałszywi donosiciele, ma 
niedługo być sądzoną przez jeden z departame tów senatu 
moskiewskiego. Śledztwo, jak zaręczają, składać się ma z 15 
tesięcy arkuszy. Jest to skutek pisomanii nieoołącznej z biu- 
rokracyą, która po dziś dzień dławi Moskwę. Poseł Kon- 
stantynopolski, jenerał Ignatiew, już ztąd wyjechał W po- 
dróży wszakże swej do Konstantynopola zatrzyma się w Li- 
wądyi u cara, dokąd, jak wieści głoszą, przyjechać ma ksią- 
żę rumuński i król grecki. W ogóle sprawa wschodnia przez | 
Rosyę nie. jest zasypiana. Głównie narady o nią mają się 
toczyć ; Moskale wiele sobie po nich obiecują i zawczasu śni | 
się im już, że w kościele św. Zofii prawosławne swe nabo- | 


nościom ? - Zaiste! dziewczyna publiczna , którą najczęściej nę- | 
dza spycha na pole nierządu |- stokroć razy mniej zasługuje | 
na wzgardę... Í S 

Marya Krystyna, idąc za mąż za Ferdynanda, nie ślu- | 
bowała mu jako człowiekowi, którego sobie wybrała za mał- 
żonka, lecz jako królowi — to jest zawarła związek z tro- 
nem. Chciała być królową i dla tej godności poświęciła uczu: 
cia serca swego. 

Burboni nie mieli od dawna serca! Wydarli sobie z 
łona tę szlachetną część „ciała, podnoszącą człowieka, a zro- 
dzili na jego miejscu pewny despotyzm, opływający wśród 
brudnych namiętności. *' | 

Krystyna zaślubiła Ferdynanda, ażeby zostać królową | 
nie tylko z tytułu, lecz chciało jej się rządzić. 

Ale władza była przywiązaną do berła, berło zaś dzier- 
żył jej małżonek. 

„ Zrozumiała tedy, iż przedewszystkiem wypadało jej dl 
dopięcia celu zawładnąć umysłem swego małżonka, jako umy- | 
słem królewskim. 

Otóż Krystyna nie potrzebowała przechodzić nowicyatu 
dla wykształcenia się w i Pag LEN sery ga PCSI 
dworze ójca swojego. w intrydze nauczyła się ona jej na 

Otoczyła więc wszechwładne j DUO, AS 
pozór staraniami, udała nawet, ER ozazęh lae 0 
bało się Ferdynandowi; bo chociaż w sile wieku, czuł się już 
być fizycznie starcem. s Ą 7 ; 

Krystyna powiła mu córkę, i to zaraz w pierw- 


| wie. 


żeństwo odbywają. Mówią, iż basza Egiptu?nie obcym jest 
także przedmiotom tej narady, i że na wypadek jakiej za- 
wiernchy, stanie on po stronie Moskwy. O ile to jest praw- 
dą, sami osądzić możecie. To pewna wszakże, że basza Egip- 
tu na tych godach liwadyjskich, jak to z początku głoszono 
nie będzie. 

Wschód. Na tle wypadków wschodnich ugrupują się do- 
piero przyszłe stosunki w całej Europie. Ważnym przyczyn: 
kiem do zawikłań rosnących na Wschodzie może być stosu- 
nek Rumunii do Moskwy.“ Niedawno donosilismy, że książę 
Karol rumuński uda się do Liwadyi, w celu widzenia się z 
carem. W kółkach politycznych stolicy Rumunii, w Bukare- 
szeie, są przekonani najocniej, że pokój europejski na bar- 
dzo chwiejnej obecnie podstawie opiera się,.i że jedyną gwa- 
rancyą przedłużonego na krótko pokoju jest śmierć francus- 
kiego marszałka Niela, a w skutek tego mieukończona reor: 


| gamizacya armii francuskiej a szczególniej gwardyi ruchomej. 


Podają jako rzecz nie podpadającą wątpliwości, że zamiarem 
dworu petersburgskiego ma być wciągnięcie Rumunii dotych- 
czas chwiejnej i niepewnej co do przychylenia się do Zachodu 


lub Wschodu, stanowczo do przymierza moskiewskó-pruskiego. | 


W tym też celu głównie zaprosić miano ks. Karola na Spot- 
kanie się z carem. 
lern pójść w polityce tej na własną rękę, okaże czas. W każ- 
dym razie powstrzymać go może od stanowczego kroku sym- 
patya Rumunii dla Francyi. Mógłby jedynie przychylić się 
do polityki podobnej, gdyby Moskwa zdecydowała się na przy- 
łączenie Bessarabii do Rumunii, bo w takim razie byłoby: się 
czem zasłonić przed: narodem. I prawdopodobnie Moskwa zde- 
cyduje się na to, bo: kiedy ajent dyplomatyczny rumuński p. 
Steege mówił w kwestyi tej z księciem Gorczakowem w Pe- 
tersburgu, odpowiedziano mu na to, że to jest kwestya, która 
może być coztrząsaną i załatwioną jedynie osobiście przy wi- 
dzeniu się księcia Karola z carem w Liwadyi. 


Nowiny z kraju i zagranicy. 


* Teatr. Ponieważ z dniem dzisiejszym kończy się termin 
przesłania podpisów na petycyę tow. przyjaciół sceny w sprawie 
teatru niemieckiego, przeto uprasza się wszystkich dobrze myślą- 
cych, aby spieszyli nazwiska swe podpisać na odnośnych: listach, 
Petycya powyższa ma być wręczona cesarzowi przez prezesa to- 
warzystwa, p. Aleksandra Fredrę, który w tym celu udaje 
się do Wiednia. í 

Przedstawienie Bem a odroczone na piątek, gdyż jeneralna 
komenda nie chciała zezwolić na użycie wojska i muzyki wojsko- 
wej na tem przedstawieniu, czego przecież nie odmówiono niemiec- 


Jak dalece odważy się książę Hohenzol- | 


kim teatrom w Peszcie i we Wiedniu, Dyrektor Miłaszewski udal | 
się przeto drogą telegraficzną do władz centralnych w tym przed - | 


miocie i spodziewa się przychylnej odpowiedzi, gdyż nie ma żadnej 
racyonalnej podstawy, dla której mianoby odmówić to we Lwowie, 
na co zezwalają gdzieindziej. 

* Niedostatek papierowych pieniędzy we Lwo- 
W naszem mieście istnieje tak zwana c. k. kasa. wymian. 
Etymologia tej nazwy tłómaczy się podobnie jak lucus a non lucen- 
do. Ktokolwiek bowiem znajduje się w potrzebie wymieniania 
pieniędzy udaje się do tej kasy i odchodzi z kwitkiem.  Szczęśli- 
wy, kto po dwutygodniowych bieganinach dobije się wymiany ban- 
knotu na 50 złr. na pojedyncze noty po pięć złr. lub w srebrniakach. 
Zwykle bowiem, gdy dowiedziawszy się o znaczniejszej przesyłce 
jednoreńszczaków z Wiednia spieszymy do kasy wymian, otrzymu- 
jemy tu zamiast wymiany zapewnienie, że banki zabrały wszystko. 
„Im bowiem musimy dać“, Znamy wprawdzie statuta większej 
części tych c. k. uprzywilejowanych banków; takiego wszelako przy- 
wileju nie mogliśmy się w żadnym z nich.doczytać. Pytamy, komu 
bardziej daje się czuć potrzeba pomniejszych not i zdawkowej mo- 
nety, czy uprz, bankom, operującym tysiącami, czy nieuprz. zwykłym 
przemysłowcom, mającym ciągle liczne drobne wypłaty do uskute- 
cznienia. Zresztą przypominamy sobie, że gdy w Lincu przed nieja- 
kim czasem zabrakło kupcom mniejszych not, ministerstwo finansów 
nadesłało w jak hajwiększym pospiechu 200.000 jednoreńszczaków. 
Otóż zdaje się, że są nie tylko uprz. vanki, lecz także uprz. pro- 
wincye. Lub czy może wysokie ministerstwo wychodzi z dosyć uza- 
sadnionego tylko źle zastosowanego przekonania, iż u nas już mało: co 
będzie do wymienienia. Jest to więc naszem najgorętszem' życze- 
niem, aby wysokie : ministerstwo finansów raczyło nadal użyczać 
nam hojniej tych papierowych darów nowej ery. Ponieważ zaś 


uprz. banki potrzebują dla siebie istniejącej kasy wymian, czy | 


nie byłoby na miejscu urządzić obok filię dla nieuprzyw. pu- 
bliczności. 
Kilku nieuprzywilejowanych przemysłowców. 


* Wycieczka towarzyska do Lubienia. 
nam z Lubienia Że wiadomość o zamierzonej: wycieczce towarzy- 
skiej Lwowian do Lubienia w nadchodzącą niedzielę dnia 29. b. m., 


szym roku ich pożycia. : 
z trzech poprzednich: żon Ferdynanda VII. nie zostawiła mu 
następcy. 


Odtąd król, nagradzając wysoką miłość swej godnej pos. 


łowicy, był powolnym na wszystkie jej żądania. Zanim, przy- 
szła na świat Izabella, 29. marca 1830 r., Krystyna potra 
fiła skłonić króla do zniesienia prawa salickiego , którem się 
Burboni rządzili, a które dozwalało wstępować na tron tylko 
spadkobiercom płci męzkiej, jak gdyby w przewidywaniu, że 
jej się może narodzić córka. 

Bo była nader. roztropną, ta pani Krystyna. Cóżby bo- 
wiem robiła, gdyby jej dziecię nie miało prawa do korony ? 
Król już był zniszczony na siłach — wiedziała o tem bardzo 
dobrze — ciągle prawie chorował, tak, że można mu było 
przepowiedzieć rychłe przeniesienie się do krainy duchów. 
Musiała by chyba po jego Śmierci powrócić na dwór ojca 
swojego i za całą korzyść, powiększyć rodzinę córką , tron 
zaś pozostawić Don Karlosowi, bratu Ferdynanda. ' To by się 
nie opłaciło — bo i za cóż Krystyna poświęciła niewin- 
ność swoją ! 

Otóż, za jaką bądź cenę, chciała panować, mniej- 
sza z tem, czy się narodzi chłopiec albo dziewczyna — i uda- 
ło jej się. 

Lecz nie dość dla niej było panowania, to nie wystar- 
czało — ale chciała przytem i żyć! Historya zaś nas poucza, 
co Burboni rozumieli pod tem słowem „żyć“. 


Donoszą | 


Co za wesele na dworze! Żadna 


poruszyła całą okolicę tamtejszą. Wiele osób z Gródka, z Sądowej 


Wiszni, z Komarna i wsi okolicznych wybiera się w ten dzień do 
Lubienia, aby być uczestnikami zabawy i dorzucić zarazem grosz 
swój na cel dobroczynny, na który dochód z koncertu i balu jest 
przeznaczony. Jakoż cel ten dodaje aiedzielnej wycieczce do Lubie- 
nia szczególniejszego powabu. Miło jest spędzić kilka godzin w we- 
sołem i dobranem towarzystwie, piękne dla oka mogą być ognie 
sztuczne, płonące brylantowemi barwami, i przyjemnie uchu mło- 
dzieży brzmi muzyka balowa, ale o ileż milszą i piękniejszą jest 
zabawa, skoro osuszy łzy biednej wdowy i sieroty, skoro w bawią- 
cym się obudzi przeświadczenie dokonanego szlachetnego czynu. 
Z tego „głównie powodu spodziewamy się, że wycieczka do Lubie- 
nia w przyszłą niedzielę znajdzie. mnogich: zwolenników, zwłaszcza 


| że cena jazdy tam i napowrót, wraz ze wstępem na bal i koncert 


po 8 złr. jest bardzo umiarkowaną, 
dzeniem się ochotników na wycieczkę 
cel dobroczynny powstać, O ile wiemy pomyślano” o wszystkiem, 
aby wycióczkę uprzyjemnić i uświetnić zabawę,- do czego zarząd 
kąpielowy z swej strony o ile to od niego zależy, z całą uprzej- 
mością przyczynić się przyrzekł. Goście niedzielni znajdą w Lu: 
bieniu na ten czas bezpłatne pomieszkanie, usługę i kąpiel; kuchnia, 
bufet 1 muzyka będzie ze Lwowa. Program koncertu ułożony przez 
p. Guniewicza, zawiera znakomitych kilka utworów muzycznych, 
w połączeniu z deklamacyą i chórami męskiemi. Ognie sztuczne 
mają być świetne , a powodzenie balu zależy od licznego zebrania 


a tylko licznem zgromadze- 
może znaczniejsza kwota na 


się. A zatem kto chce przyjemnie spędzić przyszłą niedzielę, a'za- | 
| razem grosz swój dorzucić do skarbony przeznaczonej na wsparcie 


wdowiego ubóstwa, dalej w. drogę — do Lubienia | 


Zapisywać się do uczestniczenia w tej wycieczce można do 
piątku wieczór w księgarni pp. Sajfarta i Czajkowskiego. 


* Odezwa. Przestrzeganie Ścisłe pewnego porządku przy 
każdej pracy, jest warunkiem koniecznym pomyślnego postępu, 
jest połową roboty. 

Komitet nieustający kopca Unii uptasza przeto szanowną 
Publiczność pracującą przy kopcu, o zastosowanie się do porządku 


| poniżej skreślonego : 


1. Uprasza się, aby chodzono jedynie po urządzonych dwóch 


| drogach od domku szwajcarskiego i od strony Kisielki , nareszcie 


po ścieżce od strony prochowni. Chvdzenie na przełaj dla skra- 
cania drogi po nieurządzonych ścieżkach psuje darń, piasek, i zie- 
mia poczyna się usuwać, z czego po. deszczach powstać mogą jary. 

2. W ogóle należy zastosować się ściśle do zarządzeń or- 
ganów nadzorujących, ustanowionych z ramienia komitetu i władzy 
miejscowej, 

5. Natrafiając przy kopaniu na szczątki murów dawnego 
zamczyska, należy takowe zostawić nietknięte, gdyż po zupełnem 
dopiero odkryciu murów osądzi się ze stanowiska archeologicznego , 
co zachowanem, a co zniesionem być winno. 


4. Przy kopaniu wydobywać należy wszelkie zabytki sta- 
rożytne ostrożnie i oddawać takowe , jakoteż wszelkie znalezione 
monety i rzeczy waitościowe dozorowi, na ten cel ustanowionemu. 

5. Kości ludzkie należy składać do trumien , gdyż takowe 
następnie na cmentarzu pochowane będą. 


6. Kamienie należy staczać po bokach grobli i nie używać 
do kopca, lecz składać w miejscach, gdzie Sypaniu nie prze 
szkadzają, gdyż wszystkie kamienie będą potrzebne to do muro- 
wania fundamentow pod kryptę, portal i terasy, to do wykładania 
dróg i chodników, 

T. Piasek i rumowisko należy sypać ku środkowi kopca, 
ziemię czarną i glinę zaś na krańcach kopca. ; 


8. Zanim wystawiony będzie domek dla dozorcy i spra- 
wioną będzie dostateczna ilość narzędzi, uprasza się Panie, które 
biorą udział w pracy, ażeby zechciały zaopatrzyć się w koszyki 
lub kobiałki, któremi nierównie łatwiej i skuteczniej będą mogły 
przyczynić się do dzieła, nosząc ziemię koszami lub kobiałkami po- 
jedyńczo lub we dwie, zamiast wozić ziemię taczkami, co dla: Pań 
nierównie jest- mozolniejszem, 


9. Dzieci nie mające sił do kopania i wożenia ziemi, przy- 


czynić się mogą skutecznie do dzieła, odnosz eniem lub odrzuca- 
niem drobniejszych kamieni na kupy w miejscach, na skład ka- 
mieni przeznaczonych, 

10. Wszelkie narzędzia należy po robocie oddawać dozorcy, 
który za całość inwentarza jest odpowiedzialny, 


11. W domku dozorcy będzie złożoną książka, do której 
pracujący przy kopcu wpisać mogą swe nazwiska, 

12. Wydarza się, że pracujący przy kopcu wsypują doń 
ziemię przywiezioną z różnych miejscowości, Uprasza się przeto 
o zapisywanie do osobnej książki na ten cel przeznaczonej, z któ. 
rych miejscowości ziemia do kopca wsypaną została, 

Lwów, 20. sierpnia 1869 r. pac” 

* Odezwa. Nieustający lwowski komitet kopca Unii za- 
mierza dla zaprowadzenia porządku przy sypaniu kopca urządzić 
nnn 
A tu jak na nieszczęście skarbiec koronny był pusty, 
Hiszpania niezmiernie pod. względem finansów wyczerpaną Z0- 
stała przez wojnę z cesarstwem franciskiem , podczas pano- 
wania Józefa i z powoda wojny restauracyi hiszpańskiej. 

Ale eóż to znaczyło dla Krystyny ? Jeżeli jedne kontry- 
bucye nie wystarczą, nałoży się drugie, i tak dalej. Bo od 
czegóż naród, jeśli nie na to, żeby płacił ?... 1 Š 

Tylko, że ludy nie zawsze płacić są w stanie, i gdy się 
je nazbyt uciska, robią rowolucyę. isp À 

To się też stało i pod Krystyną, zaraz w pierwszym 
roku jej pobytu w Hiszpanii; a nadto powtarzało się 
peryodycznie podczas jej rejencyi, a nawet za rządów 
Izabelli. 


szę Krystyny, jak równie i jej córki, gdyż Pragnęły obydwie 
dobra ludu, a nie mogły — jak mówiły — uszczę iwić go 
skoro inaczej swe dobro pojmował aniżeli one, i sprzeciwi 
się przeprowadzeniu ich najlepszych zamiarów. Jeżeli zaś 
od czasu do czasu karały go, jak się karze swawolne dzieci, 
to jedynie z miłości macierzyńskiej, w nadziei , że raz się 
przecie upamięta i przestanie stawiać zapory do swojej włas- 
nej szczęśliwości. 

Król miał gwardyę przyboczną, a w tej gwardyi służył 
syn pewnego urzędnika z Taranconu, przystojny, młody czło- 
wiek, dobrze ułożony, 0 regularnych rysach, wysokiem czole, 
iskrzących oczach, kruczych kędzierżawych włosach , i które- 


mu mundur bardzo był do twarzy, Patrząc na niego, idącego 


Wprawdzie owe zaburzenia zasmucały mocno czułą du- 


z A, 
mg a ZO 


stały nadzór przy robotach. —W_ tym celu. potrzebuje - komitet- 60 


gospodarzy, którzyby kolejno mieli dyżur przy kopcu, tak, 


łę każdy pełniłby ten obowiązek raz na miesiąc przez pół dnia. 
Komitet zaprasza niniejszem ludzi dobrej woli, którzyby się tego 
sodjąć chcieli, aby raczyli się osobiście lub też. pisemnie zgłosić 
do przewodniczącego lub któregokolwiek z członków komitetu. Po 
zebraniu dostatecznej liczby gospodarzy zostaną oni sproszeni, celem 
bliższego określenia obowiązków gospodarzy i oznaczenia kolei, w 
jakiej mają nadzór pełnić. RECE 

'  Jiwów dnia 24. sierpnia 1869. 

= *Licytacya na konie w Radowcach. Czern. 
“fg, pisze: Dnia 16. b. m. przed południem rozpoczęła się w 
sdowcach licytacya publiczna na konie nadliczbowe ze stadniny w 
cach, przy bardzo znacznym napływie kupców z Węgier, Ga- 
Bukowiny i Mołdawii, i rezultat był nad wszelkie spodzie- 

Romydlny, dla skarbu. Rezultat ten zawdzięcza rząd nietylko 

j konkurencyi, ale take oględnemu i zręcznemu postępowa- 
c. k. jen, majora Nadosy, kierującego licytacyą. 

Sprzedawano po cenach daleko wyższ, ch jak przy dawniejszych 
acysch, Tak dnia 16. za sprzedane przed południem 38 koni. 

towych i pociągowych, zebrano 7.500 złr. Po południu, 

awano lacze i rozultat był stosunkowo także bardzo po- 


f. PPT p e A 
Licytacya ma potrwać jeśzcze dni kilka, ponieważ jest 400 
"a sprzedaż. * 

Da pomieszczenia osób które zjechały na licytacyę, 
+ <łowiec moodztępowali część swoich 


: 
x 


me Roy "ŻE z 


m- BEZ, 


i handel. 
danje tygodniowe., „Gaz. Iiwow.*- Od 
ągły deszcz z krótkiemi przərwami, który jeżeli 


zz" PEREN N 

`- Gospođarstwo, przemysł 
'*Sprawoz 
f mi kilku mamy ci 


| prze frontem swego | ionu, nie można było ni ziwiać 
) bata 3 yio nie podziwiać 
| w ma pięknego rc l Młody ów panicz, tyle 
d in.eresujący swoją osobą, nazywat się Fernando Munoz. Był 
346 karyerowicz j wstąpił do służby jedynie dla zrobienia for- 
< tuny, i jak każdemu wiadomo, i jak to zobaczymy w dalszym 

- €lągu tego opisu, nie omylił się w rachubach. 
Pewnego wieczora, działo się to w 1832 roku, gdy stał 


5 
SE. 


| 


| na Warcie w pałacu królewskim de la Granja 
Się tam gagi zamianie, Ferdynand VII. gótował się a 
| Śmierć, zynajmniej można to było wnosić z niezwykłego 


= ‘ruchu, panującego w pałacu i z fizonomii zatrwożonych, 
Przyzwano natychmiast nadwornego lekarza, a Za kwa- 
p później posłano i po spowiednika jego królewskiej 
£ Następnie zjawił się minister Calomarde w towarzy- 
stwie mnicha Franciszkanina, który tak był zakapturzony, 
e nie można było dostrzedz jego oblicza. Żaledwie te dwie 
osobistości przybyły do gabinetu królewskiego, lekarz wy- 
szedł z tamtąd. 
Fernando trzymał wartę w przedpokoju; minister dał 
„mu rozkaz na wstępie niedopuszczania nikogo do monarchy. 
Z się dziać a w gabinecie? Nikt nie mógł o tem wie- 
dzieć, a wszelakož łatwo się domyślać. 


(C. d. n.) 


„zmaczną ilość jaj. 


| mitetn towarzystwa. — Co do tablic ruskich , 
| kirylicą. 


dłużej potrwa, może przeszkodzić w zbiorach. W kilku miejscach 
sporadycznie ziemniaki psuć się zaczęły, Ceny frachtu na gościń- 
cach były normalne. 3 

Handel towarowy w tygodniu ubiegłym był bardzo ożywiony. 
Przez Lwów przewieziono znowu znaczną ilość (okolo 1000 cetn.) 
manufaktów i towarów przeznaczonych do Księstw naddunajskich i 
do Rosyi. Mniejsze partye artykułów modnych rozeszły się po 
większych miasteczkach galicyjskich. Wywóz rzepaku już się roz- 
począł, W tygodniu ubiegłym na kilku stacyach kolei czernio- 
wieckiej i Karola Ludwika oddano znaczniejsze transporta tego 
artykułu przeznaczone do Prus, Morawii i Austryi. Najwięcej do- 
wieziono do Złoczowa, Czerniowiec i Tarnowa. Loco Rzeszów pła- 
cono korzec 140 f, celnych 14 złr. Ponieważ nie daje się teraz 
uczuwać brak pieniędzy, wielu właścicieli ziemskich odrzuciło pro- 
pozycye komisantów co do rzepaku i czekają aż będą mieli towar 
gotowy, aby go wywieść na targowicę, na czem z pewnością nie 
stracą. Wywóz jaj był bardzo znaczny, głównie do Berlina i 
Wrocławia. (łodna uwagi, że teraz i kolej czerniowiecka przewozi 
Odbyt na jaja za granicę możnaby jeszcze bar- 
dziej powiększyć, gdyby je chciano sortować i wysyłać największe 
osobno, użalają się na to, Że jaja większe bywają pomięszane z 
malemi.. W tygodnia ubiegłym przewieziono przez Lwów dwie po- 
mniejsze partye drutu drewnianego na rulety do okien. Artykuł 
ten, który wszedł w-haudel dopiero w ostatnim czasie, może przy 
znanej obfitości drzewa w Galicyi stać się bardzo zyskownym, za 


-,granieą bowiem jest na niego znaczny popyt. Wywóz drutu dre- 


wnianego na zapałki, przed kilkoma laty bardzo znaczny, ustał zu- 
pałn* Z% wielką szkodą dla ubogich mieszkańców Karpat, którym 


natrączałł korzystne zatrudnienie. y 


andel zbożowy był bardzo ożywiony. Ceny idą w górę. 
Dowóz’ na targowice galicyjskie był słaby, a więc i odbyt nie mógł 
+ć wielki. W ogóle na targowicach pejawia się zboże chłopskie, 
ponieważ właściciele większych posiadłości zatrudnieni up awą pól, 
nie mają czasu na młócenie. Na targowicach galicyjskich ceny 
zboża ią w górę równie jak zagranicą. I tym razem znowu naj- 
więce; zakupiono do pogranicznych młynów pruskich, ale widzie- 
liśmy także zlecenia kupieckie z Frankfurtu, Moguncyi, Hanoweru, 
Kolonii, Berlina i Drezna, nadesłane tu w drodze telegraficznej. 
Spodziewać się należy w tym roku znacznego przewozu zboża z 
fosy. Owies cokolwiek potaniał. Loco Lwów płacono pszenicę 
170 r. 8.50, jęczmień 140 f. 4 złr., żyto 160 f. 5.60, owies 100 
f. 38 złr. $ 

Na targowicach zamiejscowych były ceny następujące: Bo- 
(e. pszenica 170 f. 9.20, żyto 160 f. 6.30, jęczmień 142 f. 


| 1,0, owies 100 f. 3.90. Zakupiono kilka większych partyj na 


racbonek firm pruskich. Tarnów: pszenica 170 f. 9.40, jęczmień 
140 f. 4:60, żyto 160 f. 6.50, owies 100 f. 3.80, dowóz słaby, 
odbyt szezupły, ceny nie spadają. Dębica: pszenica 170 f, 9.40, 
jęczmień 142 f. 4.80, żyto 160.-f. 6.10, owies 100 f. 3 złr., 
odbyt na żyto, jęczmień i owies, na pszenicę nie było popytu. 
„|zeszów: pszenica 170 f. 9 złr., jęczmień 140 f. 4.50, żyto 160 
1 6 ale. owies 100 f. 8.25. Znaczniejszą ilość owsa i pszenicy 
wywieziono do Prus, na owies nie było odbytu. Jarosław: psze- 


| "ca 170 f. 9.30, jęczmień 138 f. 4 złr,,- żyto .160 f. 6 złr., 


owias 100 f. 3.40, popyt na żyto do wywozu znaczny, ale dowóz 
słaby. Przemyśl: pszenica 170 f. 8.95, jęczmień 140 f. 4.20, 
żyto. 160 f. 6.30, owies 100 f. 3 złr. Odbyt słaby. Złoczów: 


pszenica 17Q f. 7.10, jęczmień 142 f. 4.10, żyto 160 f. 5.40, 


- owies 100 f. 3.20. 


Bydła rzeźnego i opasowego nadeszlo w tygodniu ubiegłym 


, koleją czerniowiecką 1800 sz. i zostały posłane do Oświęcima. Z 


tutejszej targowicy oddano na kolej 300 wołów. 
t 


wwarzystwa gospodarskiego galic. z d. 17. lipca 1869. 


I. Na zapytanie ministerstwa do l. 765, w przedmiocie wy- 
dania, a raczej przetłumaczenia tablic gospodarskich Hartingera na 
język polski i ruski, uchwalono: oświadczyć się za przełożeniem 
wszystkich tablic seryi I. na język polski i ruski i' wskazać, iż za 
odpowiedniem wynagrodzeniem zająć się może przekładem na oba 
srajowe języki szkoła Dublańska. Zarazem zawiadomić o tem radę 


szkolną, a to ze względu, iż rada szkolaa zamyśla z funduszów 


krajowych wydać takowe i w tej mierze już odnosiła» się do ko- 


I. Rozpisane przez ministerstwo nagrody pieniężne od 400 
do 50 duk. za plantacyę drzew morwowych w r. 1871, uchwa- 
lono: Podać do wiadomości towarzystwa jedwabn. w Brzeżanach, 
tudzież odnośnych oddziałów i stron, które się sprawą drzew mor- 
wąwych zajmują. - A 

LJ., W skutek reskryptu ministeryalnego do 1. 781. w spra- 
wie zaradzenia dotychczasowemu sprowadzaniu z zagranicy nasion, 
jakoteż żywych roślin ogrodowych i pelnych, uchwalono na wnio- 
sek ref. p. Szczepańskiego: 1) Odnieść się do izb handlowych 
z zapytaniem, jaką objętość posiada handel nasionami w ich obrę- 
bie, jakie nasiona, w jakiej ilości i którzy przemysłowcy je sprowa- 
dzają; 2) toż samo zapytać Dyrekcyę kolei Karola Ludwika o ilo- 
ści sprowadzonych nasion w ostatnich 3 latach; 3) zapytać oddziały, 
czy w ich obrębie trudnią się osoby prywatne produkcyą nasion 
na większą skalę i czy przy niejakiem zachęceniu dałaby się zna- 
czniejsza produkcya obudzić, i w jakich miejscowościach. 

IV. W skutek zwróconych przez p. Podlewskiego do 1. 640 
200 zlr. na założenie 2ch szkółek gminnych w Lisowcach i Le- 
szczańcach przeznaczonych , uchwalono (w uwzględnieniu wniesio- 
nych podań do 1. 685 i 701) podać do ministerstwa, aby kwota 
ta użytą być mogła na subwancyonowanie założonej przez ks, Wo- 


 lińskiego szkółki w Tudorowie, tudzież Żałożonej przez oddział 


Birecki szkółki pow. w Birczy, z tem zastrzeżeniem, iżby dawano 
Szczepy po cenach nader niskich przedewszystkiem, i w linii pier- 
wszej włościanom. 


V. Referuje p. hr. Dzieduszycki reskr. min. przyznaj 
towarzystwu na r. b. 2000 złr. Howa na podniesienie oF : 
Inu. — Zapadają uchwały: 1. Wysłać jednego, technicznie i go- 
spodarczo wykształconego tak, aby mógł studya o uprawie lnu 
i konopi odbywać, na rok jeden za granicę do miejscowości, które 
mu komitet, a względnie komisya lniana wskaże; 2. Na utrzyma- 
nie tegoż i podróż przeznacza się 1000 złr.; 3. Rozpisać konkurs 
z terminem do 15. sierpnia; 4. Ubiegający się ma przedłożyć plan, 
w którym komitet ma prawo modyfikacye poczynić; 5. Wysłany 
jest obowiązany po powrocie zużytkować wiadomości nabyte dla 
użytku ogólnego w kraju na praktycznem stanowisku; dawać. ko- 
mitetowi każdego czasu zażądane wyjaśnienia, a nawet przez trzy 


* Wyciąg z protokołu posiedzenia komitetu c, k, 


oświadczono się za. 


| lata pierwsze spełniać funkcyę instruktora na wezwanie komitetu 


za stosownem wynagrodzeniem ; 6. Co do użycia pozostałej reszty 
(1000 złr.) z subwencyi na r. b. odesłać do komisyi lnianej dla 
przedłożenia odpowiednich wniosków; 7) Komisyi wyrazić uznanie, 
za gorliwe zajęcie się sprawami jej powierzonemi i prosić o dalszą 
pomoc i wspieranie komitetu; 8. Zamieścić konkurs we wszystkich 
czasopismach polskich. 

(Już to o rychłe podanie do wiadomości swych czynności, 
komitetu posądzać nie można, skoro protokoły z posiedzeń 3 i 17 
lipca, dopiero z końcem sierpnia ogłasza. Szybsze załatwienie nie 
zaszkodziłoby. P. r.) j 
ta rc 

Ostatnie wiadomości. 

Czescy i morawscy naczelnicy feudalno klerykalnej par- 
tyi mieli temi dniami zjazd w Kromieryzu, na którym jedno- 
głośnie uchwalili, że i tą razą przy obradach krajowych sej- 
mów nie będą brać żadnego udziału. 


Węgierska delegacya weźmie teraz pod obrady budżet 
wojenny. Ażeby te obrady prędzej ukończyć, obie delegacye 
z pomiędzy siebie wybrały członków, którzy po dokładnem 
zbadaniu rzeczy przedłożą swoje projekta i tym sposobem se- 
sya delegacyi ukończoną będzie z końcem tego miesiąca, 
Członkowie delegacyi nie będą tą razą zaproszeni do dworu, 
bo cesarz właśnie w tym czasie nie będzie bawił w Wiedniu. 


Z Pesztu donoszą, że pułki węgierskie odebrały rozkaz 
ażeby zaopatrzyły się we wozy rynsztunkowe. (Wiadomość ta 
potrzebuje wyjaśnienia.) 

Kor. Slave donosi że w Bosnii wybuchło powstanie. 


Z Hiszpanii donoszą, że w Perpignan uwięziono pułko- 
wnika, komendanta i czterech karlistowskich oficerów. Również 
zaprzeczają wiadomości jakoby Serrano wspierał kandydaturę 
Montpensier'a. > 


Stan zdrowia Napoleona jest przedmiotem różnyćh wia- 
domości. Śmierć marszałka Niela, który na podobną umarł 
chorobę wiele ma na niego wpływu. Ztąd też Journal Off- 
ciel wieczorny donosi, że cesarz był na radzie ministrów, a ra- 
no o tej bytności już nie wspomina. Tyle jest jednak pewnym, 
że cesarz był obecnym na radzie ministrów leżąc w Chaise 
Longue, a nawet mówią, że temperatura sali z powodu sła- 
bości cesarza tak była wysoką, że aż minister spraw zewnę- 
trznych zasłabł. Do cierpień reumatycznych przyłączyła się 
dawna słabość krzyża, na którą już w Vichy cierpiał. Dok- 
torzy polecili mu w czasie rekonwalescencyi jak najwięk- 
szy spokój. 


*ennik giełdy pienięż. i towar. we Lwowie 
dnia 24 sierpnia 1869. 


4kcye kolei gal. Kar. Ludw. po 200 złe. m.k. 
» » , WOW. czern. po zir. w. a. Sr. 
» „ banku hypot. gal. po 200 złr. 40", 
» p papier. czerlańskiej po 200 zkr. w. a. 
3 s E UBERAI EZE 

Listy zastaw. tow. kredyt. gal. 5°% 

o 


z 
» » » » » o E- R 
= „ banku hypot galic. . | 8. z Szar: 
Galic Zakładu kredytow włościan. | WADZE 
Ubligi indemnizacyjne WE 01 DORSZ JH 
5 5 X. Krakowskiego p 


= Księstwa Bukowiń. 
š porai gřodovrej zr. O ESER 
„ kol. gal. l. Lud. I. Emissyi . 
» > » n” p. 
» »  lwowsko-czern. I. z 
» » n” 
Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleond'or 
PA REcAł rogyjeki:"3 1 + 
Rubel srebrny rocyjski 
»_ papierowy rosyjski. . „ . .-. , 
Banknoty polskie za 100 zł. polskich . ~ |. 
Talar pruski srebrny . . . . .. , 
Pruskie bilety kasowe 
Srebro ź 
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CYT TEP Ea BI 1 


Pszenica korzec 170 f. 8.60 — 9.00, żyto korzec f. 160 
5.30—5.50, jęczmień korzec 140 f. 4.30 — 4.50, owies korzec 
100 f. 3.50—3.60 , Kukurudza korzec 170 f. 4.50— 4.60, hreczka 
korzec 140 f. 5.20—5.50, koniczyna korzec 180 f. 42.00—43.0, 
rzepak korzec 150 f. 13.50 — 14.0, Inianka kor. 150 f. 10.50—10.75 
groch korzec 180 f. 4.50—5.00, łój 100 f. 31.00—31.50, 
potaż 100 ft. 14.50—15.50, chmiel 100 ft. 45.0—50.0, spi- 
ritus wiadr. 13.00—13.25. 
ma m, 

Kursa z dnia 24, sierpnią 1869, 
godz. 2 min. 20 popołudniu 


Wiedeń. Akcye kredyt, 309.0. Akcye kred. węg. 113.50. 
Akcye banku anglo -austr. 423 00. Akcye anglo - węgier. 116.50. 
Akcye banku franko-austr. 144,50.  Akcye banku narodowego 772.0. 
Akcye galic. Hipot, 00.00. Akcye handelsbank 00.—. Akcye bauk 
bank 00.00. Akcye Verkehrsbank 00.00. Akcye generalban- 
—.—. Galic. bank krajowy Kolej Karola Ludwika 
280.00. Kolej siedmiogrodzka 181,—. Kolej południowa 275.30, 
Kolej  lwowsko -czerniowiecka 214.00. Kolej państwowa 419.—, 
Kolej Rudolfa 175.00. Kolej wschodnia 102.75. Kolej półno- 
cna 232.75. Kolej alföldzka 183.00. Kolej węg. pólnocno-wschodnia 
172.50. 5'/, Metaliki 62.70 Losy z 1864 roku 12420. Losy 
z 1860 roku 100.70. Pożyczka narodowa 71.90. Indemnizacya 
75.25. Napoleondor 9.93. Dukat 5.91: Londyn 10 funtów sterl. 
128.80. Srebro 121.10. Usposobienie: dobre, 
zm 

Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 28. sierpnia, 

PP. hr. Bielski S. z Sozniowa, hr. Rey W. z Widełek 
Głogowski A. z Bojaniec, Jotko J. z Wołyuia, Komarnicki `B. r 
Sasowa, Winnicki T. z Nadycza, Biskupski L. z Kołomyi, Brune, 
M. z Wiednia, Drohojewski S$. z Topina, Zaleski A. z Podola, 
br. Poten K. z Olszanki, Jędrzejowicz L. z Nosówki, Lepiński L, 
z Podola, Louca K. z Mołdawy. 
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Ces. król. nę l Ogłoszenie Licytacy, (fo 
m" CPE $ Filia c. k, uprzyw. Banku dla obrotu ogólnego J$ 
„Towarzystwo kolei Lwosko-Czer iowiecko-Jasskiej. ws Lwowie TE 
| podaje do wiadomości, iż zapadłe z Koń- | 
©BW EESZOZENIE. || cem 31. lipca r. b. zastawy, mianowicie: sł 
? SA |  Kosztowności i towary | 
Ww skutek nagłego wezbrania wód Bystrzycy i Prutu droga | | | (między temi większą ilość zegarków złotych męzkich i damskich | | 
żelazna uszkodzoną została na kilku punktach między Stanisła- pojedynczo). poł (Suze 
wowem i Łużanami a tem samem ruch pociągów na tej prze- A a ET CBB LAŁ? zg | 
W SAGI A t ii s £ osób lek 4 w lokalu jej przy ulicy Długiej Nr. 39 przez publiczną licy- 
PADU rę? WIMSZASOWO: Zi ARUANDE, ES PEPE pan i c 4 = tacyę najwięcej dającemu za gotowiznę sprzedawać się będą. | 
pospiesznych i towarów odbywać się będzie aż do dalszego po- | m 1648-1-3 raj 
stanowienia tylko na przestrzeni między stacyami Lwów - Stani- _ || | 
sławów i Ozerniowce-Lużany. | | 
Lwów 22. sierpnia 1869. | 
1646-88 0 - Ii»yrekcya Ruchu. 
Ciagnienie 1 Września | LEKGYE FRANCUSKIEGO JĘZYKA 
Bromesy pożyczki z roku 1864 po złr. 3. dla Panien początkujących. , 
Główna wygrana złr. 200.000 Lekcye gry na fortepianie 
Brunszwickie 20-talarowe losy po 36 zł} według metody nader praktycznej, udziela osoba młoda tak u siebie, y 


jako też za domem. | Korne j 


sag” Bliższych szczegółów dowiedzieć się można w Księgarni pp, Gubry= 
nowicza i Schmidta. 1639-2-8 


Główna wyg. 40.000 tal. 


Frydryk S$chubuth, 
Lwów, Rynek. 
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Ii Przestroga!! ZA 
A 


Z powodu wielustronnej przedaży sfałszowanego krew czyszczącego syropu % 


Cukiernia 


w Zloczowie 
zaopatrzona we wszelkie wyroby cnkro- 
we, ciasta, ezokoladę; likwory, rosolisy. 
poleca się laskawym względom. 

16 Mes F. Rogalski. 


Syrop Pagliano z Florencyi 


` zmuszony jestem oznajmić, by każdy chcący nabyć prawdziwego rzeczonego 
syropu udał się do mego głównego składu u Józefa Raftla w Wiedniu, który 
rozsprzedającym odpowiedniego udziela rabatu. 19) 


(Zamówienia wykonywa pięknie, „tanio z 
Praeżyżkąj i zy: Hieronim Pagliano, 
„AŚ ÓR 1644-1-12 profesor medycyny z Florencyi. z ` 
"POPP P OPP PA POPP POOR PPP PA 


Operacyę zębów bez naj- 
~ mniejszego bólu 


wykonywa podpisany według najnowsze=: 
Jost za użyciem nader $ 
( ERA sku kującogo gazu, tlen- 


„Providentia“ 


Towarzystwo zabezpieczeń gospodarskich i realności w Wiedniu, 


założone na wzajemności swych członków z funduszem zakładowym 300.000 złr. 
i na mających się zebrać znacznych | 


funduszach rezerwowych ubezpieczone. 


j|Straty, wynikające u zwierząt domowych przez zarazę, pójedyncze (sporadyczne) choroby 
nagłe, nieszczęśliwe wypadki. przeciwko 
Szkody zrządzone przez ogień, piorun, explożye, w budyakach mieszkalnych  gospodar- gośócd 
skich lub innych zabudowaniach, stodołach, rachomościach, składach towarowych, pło- 
dach ziemnych, i wszystkich do ubezpieczenia zdolnych zapasach, uszkodzenia, które 
poniesione zostały w ubezpieczonych budynkach itd. itd., przez gaszenie, zerwanie, 1420-38-5-T 
wynoszenie itd. itd. A 
Szkody zawządzone płodom ziemnym przez gradobicie. s 
Aby i nadał pomyślnie i pomagająco działać w ogóle w interesie dobra ogółu, a w Pr 
szczególności majątków ziemskich, Towarzystwo wciągnie w dalszym ciągu w zakrós swej 3 


HAT UI CGI .1 
Maszyny do SZy Cia czynności także niemniej ważne gałęzie zabezpieczenia przeciw szkodom zrządzonym przez pr zeciwko Z z 


jem azotu lub gazem upojenia 
(Lust-oder Lachgas) zwanego, używane- 
go przez najsławniejszych lekarzy Ame- p 
ryki, Anglii, Ħrancyi i Niemiec z naj- 
lepszym skutkiem i zadowoleniem pacy- 
oatów. |; NE PRAGA h 

BLEE: również wszelkie ga- 


tunki sźątucznych zębów i szczęk na pode 
lan sskauczukowych , złotych i pla- 
tynowych, niemniej wykonywa plombo- 
wania: złotem, platyną, rozmaitemi a- 
malgamómi, cementem, tudzież masą 
Dra, Lipolda najzupełniej i bez bólu. 
9: eey dózeZ. Ujhelyi, Dentysta. 
: Plac Halicki, Nr. 1, naprzeciw kawiarni 
"+= -+ Miillera, na I. piętrze. 
0*'pla ubogich bezpłatnie. + 
Godżina AŚ T:, * od 8:do 9 rano.. 


613-5-3 


: pawiów p. — Aki 50 


wszelkich systemów, dla krawców, szewców iļmróz, wylew wody, oberwanie chmur, jąkoto} hipoteczne zabezpieczenia. każ AÀ e : aà 
4 > n z CYT . zo. D (Pa 0 + . . $. u > 
rodzin, po zniżonych cenach z zaręczeniem. Wszelkiej wiadomości najchętniej uł:''h Dyrekcya w Wiedniu (Bäckerstrasse Nr. 1) "p 


Ręcz H 95 BO.złn=ż sd = ` akt] Ę REENA i A N A $ r i 
aer TEE p ry ża jakoteż wszędzie urządzone Reprezentacy: i „Aencye Towarzystwa, gdzie również przyj P a k 11; świń przeciw zgorzelimie. nę wiełki pakiet 
danie opłatnie i dafnio. =. Prócz tego Skład muje się złocenia zabezpieczeń. Wiedeń, w Kwietniu 1869 r. Trosze A ( a 1 zèr. 26 cent. mały 63 ct. > 


Przetykalni (Gouftrir-Maschinen) we wszel- : d 8 f | 
kich rozmiarach. Rada Zawiadowcza. Iyrekcya., Ś ł d k bi eon k przeciw biegunce u ewiee, 190tylièy. | 
OUM. Bollmann w Wiedniu, ; tą ; - roade na Q n Q 1 duży pakiet 70 cty maly 36 ct. , 
Rothenthurmstrasse, 31.—Mariahilferstr., 91. EE PA j 
pap Największy Skład wszelkich gatunków Odnośnie do powyższego ogłoszenia mam zaszczyt donieść, że przyjąłem Jenera ną m OZON A mb 
= maszyn do szycia. ;'; 1581-6-12]reprezentacyę dla Galicyi Krakowa i Bukowiny. Polecam się łaskawym względom ` tog „A! 
i i i proszę o nadsyłanie mi poleceń, odnoszących się do zabezpieczenia bydła, od ognia i gra x 1a» : A | 
lu, zapewniając najszybsze i najrzetelniejsze wykonanie tychże. Każdego wyjaśnienia u- Mają na składzie : 


dziela się najchętniej tak w mym biurze, jakoteż w zaprowadzonych wszędzie ajencyach. |we Lwowie: Pp. Konstanty lskierski, Piotr Mikolasch , aptek., A. Berli- 
HE ROA ner aptek., Zygmunt Rukera aptek.; w Krakowie u pana M. JaWornicki w ryn- 
SEBA? Józef Nierenstein, we Lwowie. fru BL. kadaionicy H Kirchmajera i p. 'f Jahn, w Białej p. Gertwert, w Bielsku ~“ 
y p. S. A, Stanko apt., w Bochni p. Pawel Niedzielski, Bóbrce p. Czarnik apt., 
w Brzeżanach p. Margulies, p. Zminkowski apt, i p. Fadenhecht, w Buczaczu P.. 
Kerczel i Popowicz, w Bełzie p. Hrymak, w Czerniowcach p. E. Schnirch, W Dzi- 
kowie p. S. Bodzński, w Kołomyi p. *M. Bolechawor, w Leżajsku p. Ju Hirschfeld 
i p. Maresch, w Liinanowy p. A. Miiller, w Makowie. p- Mayer apti, W Myśleni= * 
|cach p. A. Łączyński, w Mielcu p, W. Satkowski, w Nowym „Targu p. L. Kanou 
|mieński, w Nowym Sączu p. Kosterkiewieżówa wdowa, S. Jekiel, w Przeworsku 
p. S. Keller, w Przemyślw pp. Gajdeczka 1 8)" 1 Y Machalski, w.Pódhajcach M. i 
|bayzych, w Radziechowie p. Jaśkiewicz. apt., w Rozwadowie, p. aena, w! 9 
[Rzeszowie p, Szaitter i syn, w Sanoku J. Jaklitsch wdowa i Lok rth, w Smol-  » 
Bhicy p. F. Wimmer, w Stanisławowie p: R. Świstalski dawniej , omanek i p. Ste ** 
Ś|cher i p. Sebenitz, w. Tarnowie p. J. Jahn i Roy, Wiełogórki, w Tarnopolu pp. 
|Morawotz i C. Latinek; w Wadowicach p. A. Foltin, W Wieliczce p. B. Wątorko- ii 
fwa wdowa, w Zaleszczykach p. J, Kodrębski i spółka, W Złoczowie p. B. Fadenhecht. <) 


5.4 
BC 


PA 


Uwiadomienie. 


entysta eB. W eiss we Lwowie 
przy ulicy Halickiej pod 1. 18. 
były. przez kilka lat asystent Dra Bardacha we Wiedniu, ma zaszczyt niniejszem 


zawiadomić Wysoką Szlachtę iP, T. Publiczność, iż urządził we Lwowie podług 
3 najnowszego postępu umiejętności i sztuki 


 Zaladad i>entystyczny. 
Głównem zadaniem mojem: jest konserwowanie zębów za pomocą właściwej 
metody, która polega na tem, aby: 
1) Bolące zęby przez zniszczenie nerwu zębowego zupelnie zrobić bezezuciowe, Ę 
poczem plombowanie złotem lub EE odpowiednią następuje. | 
3 Qperacye zębów za użyciem eteru lub bez tego w. sposób najstaranniejszy. 
Wstawianie zębów sztucznych i.szczęk, nie do rozróżnienia od naturałnyc], 
„nie ustępujących i szanyjąc zdrowe zęby, wyko- 
o bólu. 1609-8-15. 


Nieomylne i prędkie wytępienie 

Szczurów i Myszy 
za pomocą c. k. uprzywilejowanej. trucizny 
ua Myszy i Szczury, w kształcie świecy 

| Cena flaszeczki 50 kr. 

Takowej niefatszowanej dostać móżna 
we Lwowie u pp. Konst. Iskierskiego, 
Adol: Berlinera , Zygi Rukera, Piot, 
Mikolascha i Stan. Stechera v. Be 
bemitz; w Krakowie u pana M. Ja-| 
wornickiego; w Tarnowie u pp. Józefa 
Julna i H. Koyi. 1443-8-12-T 


e E i ze 


EOS 


l apmerAfóD aiz O%igi Sps W 84 
Panowie Gospodarze, ŻyCZĄCy sobie nabywać powyższe ar- 
stroga, tykuüly prawdziwe t niefałszowane, niech raczą uważać 
SĘ na to, żo każda paczka i każda flnszka opatrzona jest pie- 
| częcią firmy: „Frane. Jan Kwizda w Korneuburgu.“ 


a w żuciu mówieniu tymże 
nywa się bez najmniejszeg. 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor: Karol Groman, < Czcioukami Dr, H. Jasieńskiego, 


